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W poprzednich numerach „Kuriera
Wolskiego” obiecaliśmy informować
na bieżąco o postępach w rewitaliza−
cji ulicy Chodnej. Mamy dobre wieś−
ci – modernizacja przebiega zgodnie
z planem. Trwają prace I etapu in−
westycji (od ul. Żelaznej w kierunku
al. Jana Pawła II) na odcinku o dłu−
gości 200 m. 

Wykonano dolne warstwy kon−
strukcji nawierzchni: odsączającą

i podbudowę z kruszywa łamanego.
Na długości 100 m zrobiono podkłady
i tory tramwajowe: zarówno tory tzw.
„relikt”, jak i tory tramwaju konnego.
Pojawiły się również krawężniki oraz
nawierzchnia jezdni z kamiennej, za−
bytkowej kostki rzędowej (z odzysku).

Z niecierpliwością czekamy na
piękną ul. Chłodną, będziemy infor−
mować o przebiegu prac. 

WIR/UK

Trwa rewitalizacja ul. Chłodnej

MOS Wola powstał decyzją władz lo−
kalnych w 1965 roku. Ośrodek orga−
nizował sportowe zajęcia pozaszkol−
ne, promował aktywny wypoczynek
wśród młodych ludzi. Piętnaście lat
później grupa trenerów i działaczy
postanowiła przy MOS−ie otworzyć
Międzyszkolny Klub Sportowy, który
został zarejestrowany w Szkolnym
Związku Sportowym Warszawy. Od
tamtej chwili młodzi sportowcy
z Woli mogli startować w oficjalnych
rozgrywkach organizowanych przez

Polskie Związki Sportowe. A nawet
walczyć o mistrzostwo Polski. I tak
się zaczęło. 

W MOS−ie działały sekcje piłki siat−
kowej dziewcząt i chłopców, koszy−
kówki, judo oraz tenisa stołowego.
Wszystkie mają na koncie medalis−
tów mistrzostw Polski. Największe
sukcesy odnotowała sekcja siatkówki
– dziewczęta i chłopcy z MOS−u zdo−
byli 27 medali mistrzostw Polski,
w tym osiem złotych. Podstawą suk−
cesów była i jest znakomita kadra

trenerska. 
We wtorek 9 listopada 2010 r. pla−

cówka będzie świętowała podwójny
jubileusz – 45 lat Międzyszkolnego
Ośrodka Sportowego Wola i 30 lat
Międzyszkolnego Klubu Sportowego.
Połączona z przekazaniem sztandaru
uroczystość rozpocznie się o godz.
17.30 w siedzibie MOS−u, przy ul. Ro−
galińskiej 2. Zapraszają dyrekcja, tre−
nerzy, młodzież i rodzice.

JR
Źródło: MOS Wola

Sportowe urodziny – Międzyszkolny
Ośrodek Sportowy Wola ma już 45 lat!

W O L A W L I C Z B A C H

Na Woli w wyborach do Rady
Dzielnicy jest 5 okręgów,
a w każdym mieszkańcy

wybierają 5 radnych

Dziki parking
oswojony
– patrz str. 3

Gdzie będą stacje
metra – opinie
czytelników
– patrz str. 3

Domy zakonne
– nowy cykl bez−
płatnych spacerów
– patrz str. 6

Poradnik 
wyborcy
– patrz str. 4
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Obrady otworzył Przewodniczący Rady
D. Puścian (PO). Jako pierwszy wystąpił
Burmistrz M. Andruk, który wniósł auto−
poprawkę do zmian w budżecie Woli.

Następnie, w związku z tragicznymi
wydarzeniami w biurze PiS−u w Łodzi,
radna M. Kucharska (PiS) poprosiła ze−
branych o uczczenie ofiar minutą ciszy.
M. Kubiak (PO) stwierdził, że przychylił−
by się do wniosku radnej, gdyby poznał
jego związek z Dzielnicą Wola. Ze wzglę−
dów formalnych zgłosił też wniosek o wy−
kreślenie z porządku obrad pkt 4 – remon−
tu tarasu w jednym z przedszkoli. J. Tracz−
Łaptaszyńska (PO) poprosiła o przerwę,
aby radni mogli pochylić się nad zmiana−
mi proponowanymi przez Zarząd.

Po głosowaniu, przy „wstrzymujących
się” radnych PiS, wykreślono pkt. 4. Prze−
wodniczący zaproponował by, jeśli nie
zobaczy głosu sprzeciwu przyjąć też
wniosek o minutę ciszy dla ofiar ataku
w Łodzi. Na to, niespodziewanie J. Tracz−
Łaptaszyńska (PO) zgłosiła wniosek by
minutą ciszy uczcić również ofiary wy−
padku samochodowego na Mazowszu
sprzed tygodnia. Po sali rozległ się szum
dezaprobaty. Na słowa przewodniczącej
klubu PO, M. Tomala (PiS), stwierdził, że
sytuacja sprzeciwu tego ugrupowania jest
żenująca i w imieniu klubu PiS wycofał
wniosek.

Ogłoszono 15 minut przerwy dla komi−
sji finansów i budżetu. Po wznowieniu
obrad minutą ciszy uczczono tylko ofiary
wypadku samochodowego.

Następnie przegłosowano protokół po−
przednich obrad: 12 – „za”, 0 – „przeciw”,
9 – „wstrzymujących się”.
Zmiany w budżecie Woli 2010
Zmiany w tzw. załączniku budżetowym
Dzielnicy przedstawił Główny Księgowy
J. Kłusek. Większość przesunięć związana

była z uposażeniem nauczycieli, odśnie−
żaniem, odszkodowaniami, czy zaoszczę−
dzonymi przez Zarząd Gospodarowania
Nieruchomościami 200 tys. zł., które insty−
tucja przeznaczyła na urządzenia do po−
wielania, itp. Zmiany przegłosowano 18
„za”, 0 „przeciw” i 6 „wstrzymujących się”.
Budżet Woli 2011
Wstępny projekt budżetu Woli w imieniu
Zarządu przedstawił znów Główny Księ−
gowy J. Kłusek. Najpierw wyszczególnił
planowane dochody Dzielnicy – razem
224,6 mln zł, na które miałyby się złożyć:
dochody ZGN – 57 mln zł, podatek od nie−
ruchomości − 41 mln zł, dochody z usług −
35,8 mln zł, użytkowanie wieczyste – 35,2
mln zł, sprzedaż nieruchomości – 34 mln
zł (1 gruntowa, 3 zabudowane, ok. 340
mieszkań i 15 lokali użytkowych), dzier−
żawa – 7,6 mln zł.

Następnie przedstawił wydatki, które
zamknęłyby się kwotą 424,4 mln zł, z cze−
go: 398 mln zł stanowią wydatki bieżące,
a 26 mln zł (6%) inwestycje. Na te ostat−
nie składają się: inwestycje oświatowe 13
mln zł, drogi – 6,5 mln zł (7 inwestycji),
kultura i kultura fizyczna 2,5 mln zł, gos−
podarka mieszkaniowa (12 inwestycji) –
2,4 mln zł, (7), zieleń 1,3 (2), oświetlenie
– 0,6 mln zł. Spośród wydatków bieżą−
cych, tylko oświata pochłonie aż 177,3
mln zł (w tym płace – 137 mln zł), a nie−
wiele mniej ZGN – 127,6 (76 mln zł rozli−
czenia ze wspólnotami). Kolejne punkty
to: opieka społeczna i zdrowie (więk−
szość stanowią świadczenia i zasiłki) – 38
mln zł, administracja – 29 mln zł (28 mln
zł Urząd Dzielnicy Wola i 0,7 mln zł Rada
Dzielnicy Wola), kultura – 12,3 mln zł,
sport – 5,2 mln zł, zieleń i ochrona środo−
wiska 3,3 mln zł, remonty dróg – 1,3 mln
zł, oczyszczanie 1,1 mln zł.

Propozycja nie spotkała się z entuzjaz−

mem radnych, którzy obradowali nad nią
wcześniej w komisjach. Negatywnie
zaopiniowały projekt aż 3 z nich: budżetu
i finansów, zdrowia i pomocy społecznej,
bezpieczeństwa sportu i turystyki, a Ko−
misja Polityki Gospodarczej i Komunalnej
ustami M. Weber (PO) zaopiniowała bud−
żet pozytywnie pod warunkiem pewnych
zmian. Głosy w komisjach nie rozkładały
się równo, a przeciwko budżetowi byli
głównie radni PiS i SLD.

W imieniu klubu SLD wystąpiła D. Ma−
kowiecka, która przedstawiła główne
uwagi przeciwko budżetowi. Wtórował
jej J. Nowak (PiS), który zwracał też uwa−
gę na fakt, że uchwała budżetowa może
być głosowana tylko „tak” lub „nie” bez
trybu warunkowego.

Burmistrz M. Andruk zwrócił się do ze−
branych mówiąc, że Wola nie jest samot−
ną wyspą, a tylko częścią organizmu ja−
kim jest Warszawa. Dzielnica nie posiada
takich dochodów, żeby pokrywać to co
nałożył na samorządy ustawodawca. Do−
chody Miasta spadają do czego należy się
przyzwyczajać, a szefowie jednostek
miejskich zamiast pisać wnioski o dodat−
kowe środki, powinni szukać oszczęd−
ności. Będzie to duże wyzwanie dla rzą−
dzących Wolą w następnej kadencji. 

Prowadzący obrady Z−ca Przewodni−
czącego Rady A. Grudkowski (SLD) na−
wiązując do budżetu, zaprotestował prze−
ciwko nieuwzględnieniu w budżecie jego
zabiegów dot. studni oligoceńskiej przy
Elekcyjnej.

Systemowo podszedł do tematu M. Wis
(niezrzeszony), który stwierdził, że taka
forma projektu budżetu jest tylko konsek−
wencją złego ustroju Warszawy, który jest
ewenementem w skali Polski. Wg niego
ponad 400 radnych pobiera diety, ale ich
działanie nie wiąże się z rzeczywistym

wpływem na przyszłość dzielnic i odpo−
wiedzialnością za swoje decyzje. Przypo−
mniał głosowanie, podczas którego
wszyscy byli przeciw lokalizacji kasyna
gry, a ono i tak powstało. Usprawiedli−
wiał Zarząd twierdząc, że Burmistrz ma
ograniczony wpływ na konstrukcję bud−
żetu bo nie może kształtować wpływów
do kasy. Wskazywał na przewodniczącą
Komisji Finansów i Budżetu J. Tracz−Łap−
taszyńską, która najpierw stwierdziła, że
jej Komisja zaopiniowała budżet pozytyw−
nie, by po chwili ogłosić opinię przeciw−
ną. Wg niego to pokazuje, że dla samych
radnych to wszystko jest mało istotne.

Po tym wystąpieniu głos zabrała B. Go−
siewska (PiS), która zauważyła, że w pro−
jekcie uchwały negatywnej budżetu brak
jest uzasadnienia, czyli informacji o za−
grożeniach budżetu.

Na mównicę wszedł też radny A. Sa−
dowski (SLD) i poprosił o informację jak
nad budżetem głosował sam Zarząd (5
burmistrzów).

J. Tracz−Łaptaszyńska odniosła się do
słów M. Wisa, imputując radnemu, że ten
nic nie robił przez 4 lata, a teraz gryzie go
sumienie. Zaproponowała mu przekaza−
nie swoich diet na cel charytatywny.

Wracając do spraw budżetu, J. Nowak
wypomniał rządzącym, że przez ostatnie
lata zatrudnienie w Mieście wzrosło o 900
urzędników. Jak rzekł – najpierw powin−
no się oszczędzać, a potem brać kredyty.
Wspomniał zainstalowany w Śródmieściu
zegar długu, który tyka dla nas i naszych
dzieci. Zarzucił PO budowę stadionu dla
ITI, a w Dzielnicy słabą obsługę miesz−
kańców w WOM i niespełnienie obietnicy
budowy nowej siedziby Urzędu Dzielnicy
Wola.

dokończenie na str. 4

Jak układała się współ−
praca Komisji Zdrowia
i Pomocy Społecznej
z Ośrodkiem Pomocy
Społecznej na Woli?
Bardzo dobrze. Zmiana sie−
dziby Ośrodka Pomocy

Społecznej z lokalu przy ul. Syreny na Be−
ma 91 usprawniła jego funkcjonowanie.
Zdecydowanie poprawiły się warunki
przyjmowania interesantów OPS−u. Lokal
dostosowano do potrzeb osób niepełno−
sprawnych i matek z dziećmi. Na lepsze
zmieniły się warunki pracowników OPS−u,
którzy teraz dysponują rozwiniętą infra−
strukturą informatyczną.

Radni Komisji służą wsparciem rodzi−
nom zastępczym – w spełnianiu zadań
opiekuńczych i wychowawczych. We
współpracy z OPS−em pomagają rodzi−
nom biologicznym, których dzieci prze−
bywają w opiece zastępczej, w odbudo−
wywaniu funkcji rodzicielskich i tworze−
niu warunków do powrotu dzieci.

Co dobrego mieszkańcom Woli przy−
nosi współpraca Komisji z organizac−
jami pozarządowymi i placówkami
służby zdrowia?
Wynikiem współdziałania Komisji Zdro−
wia i Pomocy Społecznej z lokalnymi służ−
bami, instytucjami i organizacjami było
m.in. zawiązanie Wolskiej Koalicji na
rzecz Przeciwdziałania Przemocy w Ro−
dzinie. Dzięki niej powstały Wolskie Zes−
poły Interdyscyplinarne, czyli sieć grup
specjalistów z różnych instytucji. Pracują
oni na rzecz rodzin wymagających pomo−
cy, której gwarancją skuteczności będzie
wykorzystanie wiedzy z różnych dziedzin
oraz kompetencji odpowiednich służb. Są
to działania prekursorskie, wyprzedzające
zapis uchwalonej w maju 2010 r. ustawy
o przeciwdziałaniu przemocy w rodzinie. 

Powstała też bardzo ważna dla miesz−
kańców strona internetowa „Stop prze−
mocy na Woli”. Pod adresem przemoc.
wola.waw.pl pomocy mogą szukać ofiary
przemocy, ich bliscy, ale i osoby zupełnie

obce – świadkowie takich zachowań. 
Jeśli chodzi o służbę zdrowia, porusza−

my głównie kwestie profilaktyki. Dzielni−
ca Wola została laureatem konkursu „Zdro−
wa Gmina” w profilaktyce walki z rakiem.
Dla naszych mieszkańców organizowana
była akcja „Na Wolę po zdrowie”. Dosko−
nale układa nam się współpraca z dyrek−
torem Szpitala Wolskiego panem Mar−
kiem Balickim oraz dyrektorką Samo−
dzielnego Zespołu Publicznych Zakładów
Lecznictwa Otwartego panią Lucyną Kas−
prowicz.
Który z programów, w ramach działań
wolskiej pomocy społecznej i służby
zdrowia, jest szczególnie skuteczny dla
poprawy życia mieszkańców naszej
dzielnicy? Jaką rolę pełni tu Komisja?
Trudno wymienić najważniejszy program,
ponieważ jest ich wiele, i dla Komisji ma−
ją one jednakową wartość. Jednak za naj−
bardziej skuteczny uznaliśmy program
pomocy rodzinom realizowany w miejscu
ich zamieszkania. Uwzględnia on potrze−

by wszystkich członków rodziny, ale
przede wszystkim zmierza do wzmocnie−
nia więzi. Nowatorskim rozwiązaniem jest
to, że terapeuta lub asystent rodziny pra−
cują z ludźmi w naturalnych dla nich wa−
runkach, z wykorzystaniem dostępnych
danej rodzinie zasobów.

Za niezwykle ważne uznać trzeba pro−
gramy wsparcia i aktywizacji wolskich
seniorów. Projekty „Aktywny senior”
i „Druga młodość” dzięki dużej liczbie za−
jęć pozwalają seniorom nauczyć się cze−
goś nowego – np. podstaw informatyki,
ale także zadbać o kondycję – np. po−
przez treningi nordic walking.

Powstał też program autorski „Inny nie
znaczy obcy”, który ma zorganizować
system wsparcia dla osób z zaburzeniami
psychicznymi.

W ofercie wolskiego Ośrodka Pomocy
Społecznej są programy adresowane do
rodzin niewydolnych, zagrożonych wy−
kluczeniem społecznym, jak i projekty dla
ludzi młodych, dopiero zakładających ro−
dziny, nie posiadających właściwych
wzorców postępowania.

Red.
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Dyżury Radnych Dzielnicy Wola
Informujemy, że zmieniły się termin
i miejsce przyjęć radnej Moniki Wiś−
nioch, która obecnie dyżuruje w każdy
wtorek miesiąca, pokój nr 322, wejście
B, po wcześniejszym uzgodnieniu: 22
504 83 38. Pozostałe terminy nie uległy
zmianie. 
Informacje o dyżurach: 
Wydział Obsługi Rady, tel. 22 504 83 38 
e−mail: rada@wola.waw.pl

Burmistrz Dzielnicy Wola m.st. Warszawy z dniem 4 listopada 2010 r. ogłasza konkurs ofert na najem garaży komunalnych. Oferty
i dokumenty opisane w zasadach konkursu (zgodnie z Zarządzeniem Nr 3323/2009 Prezydenta Miasta Stołecznego Warszawy z dnia
14 lipca 2009r. z późn. zm.) należy składać w sekretariacie Zakładu Gospodarowania Nieruchomościami w Dzielnicy Wola, ul. Bema
70 (pok. 14). Termin składania ofert upływa 6 grudnia 2010 r. o godz. 14.00. Informacje o zasadach konkursu, wystawionych
garażach i wzór oferty dostępne są na stronie internetowej www.wola.waw.pl oraz na tablicach ogłoszeń w siedzibach Urzędu
Dzielnicy Wola przy al. Solidarności 90 i ZGN Wola przy ul. Bema 70.
Informacje: Dział Lokali Użytkowych ZGN Wola, ul. Bema 70, III piętro, pok. 32 i 33, tel. 632−32−10, www.zgnwola.waw.pl.
Burmistrz zastrzega sobie prawo unieważnienia konkursu w całości lub w części bez podania przyczyny.

OGŁOSZENIE

LVI Sesja Rady Dzielnicy Wola, 19 października 2010 r.

Wywiad z przewodniczącą Komisji Zdrowia
i Pomocy Społecznej – Joanną Kamieńską
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Codziennie przez 2 tygodnie przed Bo−
żym Narodzeniem, od godziny 7.00 do
19.00, będzie można kupować i sprze−
dawać wszystkie artykuły świąteczne.
Jarmark powstanie na zasadach jedno−
dniowego bazaru w miejscu: przed bu−
dynkiem al. Solidarności 128, przy pla−
cu po dawnym Kinie W−Z.

Informacji – osobom chcącym wziąć
udział w Jarmarku – udziela Wydział
Działalności Gospodarczej i Zezwoleń
dla Dzielnicy Wola: 22 504 85 93 lub
510 205 634. 
Serdecznie zapraszamy wszystkich
mieszkańców i kupców!

WDGiZ/JR

Po ostatnim artykule na temat planów
budowy zachodniego odcinka II linii
metra otrzymaliśmy od Państwa kilka
ciekawych głosów:

Dzień Dobry,
Przeczytałem w.w. artykuł i podziwiam
bystrość naszych radnych i ich spostrze−
gawczość nt. życia Woli. Uparcie widzą
oni ciągle centrum Woli w rejonie Wols−
ka/Młynarska, i nie wiem dlaczego i kto
dzisiaj chciałby wędrować do stacji met−
ra na tym przysłowiowym pustkowiu.
Mieszkam na Woli od dziesięcioleci,
a nadto w ramach studiów miałem
zajęcia z planowania przestrzennego
i wiem, że faktycznie w wymienionym
rejonie było kiedyś centrum życia dziel−
nicy. Był Pedet, kompleks gastrono−
miczny „Wenecja”, kino WZ i szpital
przy Lesznie. Kipiało tu życie, a przez
skrzyżowanie Wolska/Płocka przewala−
ły się takie tłumy, że zdecydowano się
na budowę przejść podziemnych. Kto
dzisiaj proponowałby podziemne tunele
w tym miejscu i dla kogo? Życie prze−
niosło się z czasem jednak gdzie in−
dziej, bo rejon ten funkcjonalnie padł.
Jest wprawdzie mały Carrefour i para−

fia o.o. Redemptorystów, ale dla tych os−
tatnich – mimo usilnych starań i apeli
parafian – władze dzielnicy nawet nie
zbudowały kładki nad al. Solidarności
na ciągu ul. Karolkowej i muszą oni od
dziesięcioleci nadkładać sporo drogi,
aby dojść do kościoła. Ale to inna spra−
wa, a z historycznej „przychylności”
władz Woli wobec Kościoła są one dob−
rze znane.

Dzisiaj duży ruch i żywotność dziel−
nicy widać w rejonie ulic Wolska/Płoc−
ka. Po obu stronach skrzyżowania są
potężne osiedla mieszkaniowe i zwią−
zana z tym koncentracja funkcji hand−
lowo−usługowych i biznesowych. Jeżeli
jeszcze urzeczywistniono by wcześniej
lansowany łącznik komunikacyjny
Woli z Ochotą w ciągu Płocka−Kopińs−
ka−Trasa Łazienkowska/Żwirki i Wigu−
ry (dla odciążenia katastrofalnie zat−
kanych arterii: Towarowa i Prymasa
Tysiąclecia), to alternatywy dla tej loka−
lizacji stacji metra nie ma. W tej mate−
rii zgadzam się z propozycją miejskich
planistów. 

JS

Dzień dobry,
(…) Skoro odrzucono propozycję stacji
przy pedecie, moim zdaniem należy
zastanowić się nad dwiema innymi
lokalizacjami:
1. Pierwsza z nich to skręt linii z Kas−
przaka pod Instytut Chemii PAN i wy−
budowanie stacji pod Sarmatą. Nad
stacją mogłoby powstać duże centrum
handlowe, a takiego w tej okolicy wciąż
brakuje. Umiejscowienie stacji w tym
miejscu, umożliwi też bezproblemową
budowę (nie trzeba będzie wprowa−
dzać objazdów linii komunikacyj−
nych). Jedyny problem stanowić mogą
budynki mieszkalne między Wolską
a Górczewską. To stare budownictwo
posiadające często głębokie fundamenty.
2. Druga możliwość jest moim zdaniem
najlepsza. Tunel metra powinno się po−
prowadzić dalej – wzdłuż Kasprzaka do
Alei Prymasa Tysiąclecia. Skręcałby on
tam, a stacja Wolska znalazłaby się pod
Rondem Lubomirskiego, a już dziś jest
to znaczący węzeł komunikacyjny.
Natomiast umiejscowienie tunelu, daje
możliwość ominięcia większości bu−
dynków mieszkalnych i bezproblemowe
wiercenie pod Trasą Toruńską. Metro

skręcałoby dalej w Górczewską, pod
północno−wschodnim narożnikiem
Parku Szymańskiego. Omijałoby w ten
sposób miejsce pamięci Pomordowa−
nych Mieszkańców Woli – między Aleją
Prymasa i Sokołowską.

Jeśli chodzi o stację przy Płockiej/
Wolskiej, to według mnie jest jeden po−
ważny problem. Ulica Płocka między
Wolską a Górczewską jest wąska, a bu−
dynki stoją blisko ulicy. Są to budynki
stare, także przedwojenne. Nie wiadomo
jak głębokie mają fundamenty, a ich
ściany wykonane są z cegły. W momen−
cie budowy tunelu i przejeżdżania po−
ciągów mogą się pojawiać drgania tak
jak przy pl. Wilsona. Stwarza to zagro−
żenie pękania ścian, ale jest też większe
niebezpieczeństwo. Wybuch w Rotundzie
w 1979 r. spowodowany był wyciekiem
gazu z uszkodzonej rury. Rura roz−
szczelniła się na skutek drgań pocho−
dzących z przebiegającego w pobliżu
tunelu średnicowego. Co gorsza w cza−
sie ujemnych temperatur gaz traci swój
zapach i trudniej zauważyć wyciek.

WS
Czekamy na Państwa głosy w tej spra−
wie i innych: kurier@wola.waw.pl.

„Dziki parking” przy Sokołowskiej 18
funkcjonował od dawna. Kilka lat temu
teren w użytkowanie wieczyste dostał
sąsiedni blok Górczewska 47. Przyjeż−
dżający w interesach do okolicznych
firm kierowcy zaczęli stawiać samocho−
dy tuż przy oknach mieszkańców. Nie−
stety, aby się na parking dostać, trzeba
było przejechać przez chodnik. W efek−

cie samochody wjeżdżały na pieszych,
smrodziły i niszczyły zieleń. Urząd
Dzielnicy odgrodził wjazd od strony
południowej, ale walczący o przetrwa−
nie kierowcy znaleźli lukę od drugiej
strony. Problem jednak rozwiązał się
sam. Jak pisze przedstawicielka Wspól−
noty Mieszkaniowej Sokołowska 18 –
na parkingu pojawiła się trawa. 

Droga Redakcjo! 
(…) Po ponad dwóch latach istnienia
dzikiego parkingu doczekaliśmy się
jego likwidacji! Dzierżawca wieczysty –
WM Górczewska 47 – posadził w miejs−
cu parkingu trawę. Z tego co wiem,
WM Górczewska 47 stara się o budowę
parkingu od strony jezdni oraz przesu−
nięcie chodnika bliżej bloku Soko−
łowska 18. Mam nadzieję, że będziemy
wreszcie mieli trawnik pod blokiem!
Czas pokaże.
KM

JR

W zabiegane dni przed
Bożym Narodzeniem kupcy
i mieszkańcy będą mogli
wybrać się na jarmark
artykułów świątecznych
przy al. Solidarności. 

Po artykule „Kuriera Wolskiego” zniknął nielegalny parking
przy ul. Sokołowskiej.

Dziki parking oswojonyWolski
Jarmark
Świąteczny

W
M

 S
O

K
O

ŁO
W

S
K

A
 1

8

Zachodni odcinek II linii metra – głos mieszkańców

Jeszcze niedawno tak wyglądało podwórko
mieszkańców ul. Sokołowskiej 18… 

…teraz na „dzikim parkingu” zasiano trawę, a samochody przestały blokować chodnik.



W listopadzie 2010 r. mijają 2 lata od
pierwszej zbiórki krwi dla chorych
dzieci, zorganizowanej w Urzędzie
Dzielnicy Wola. Akcje odbywają się
cztery razy w roku. Rozpoczęto je
w listopadzie 2008 r. Siedemnastolet−
nia Kasia otrzymała wówczas wsparcie
w walce z nowotworem. Mieszkańcy
zebrali dla niej ponad 7 l krwi. Pomoc
zaoferowano też czteroletniej Lence.
Obie dziewczynki wyzdrowiały. 

Odbiorcami czwartej akcji, w sierp−
niu 2009 r., były dzieci z oddziału
kardiochirurgicznego w filii przy
ul. Działdowskiej 1 – Samodzielnego
Publicznego Dziecięcego Szpitala Kli−
nicznego. Krew otrzymują nadal, bo
do przeprowadzenia jednej operacji
małego dziecka potrzeba jej aż 3 l. 

Do udziału w zbiórkach zmobilizo−
wano młodzież szkolną i studencką
oraz żołnierzy. Akcja jest stałą pozy−

cją w kalendarzu wolskich wydarzeń.
Odbyło się już osiem zbiórek krwi,
a ostatnią zaplanowano na 19 listopa−
da 2010 r., w godz. 9.00−13.00, w  ZS
nr 36 im. Marcina Kasprzaka przy
ul. Kasprzaka 19/2. Przez 2 lata
mieszkańcy oddali ponad 180 l krwi.
Być może podczas ostatniej akcji uda
się zebrać 200 l. 

Akcje organizowane są przez
Urząd Dzielnicy Wola z inicjatywy
radnej Moniki Wiśnioch. 

Red.

LVI Sesja Rady Dzielnicy Wola, 19 października 2010 r.

2 lata – 200 litrów
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dokończenie ze str. 2
Burmistrz M. Andruk odniósł się do
wypowiedzi B. Gosiewskiej stwier−
dził, że proponowany budżet oraz
5% wzrost dochodów jest wykonalny
i stąd nie pojawiło się uzasadnienie.
Radnemu A. Sadowskiemu podał wy−
niki głosowania w ramach Zarządu: 3
– „za” budżetem i 2 – „przeciw”. Od−
pierał też zarzuty J. Nowaka, że lu−
dzie czekają bardzo długo na wykup
mieszkania. Przypominał, że na tere−
nie Woli jest ok. 200 budynków,
w których Miasto ma 100% własności,
a nie podjęto jeszcze decyzji o sprze−
daży lokali w tych domach. Wspo−
minał też o roszczeniach byłych
właścicieli.

Nawiązując do polemiki J. Tracz−
Łaptaszyńskiej, M. Wis skomentował –
koń jaki jest każdy widzi. Wyraził tyl−
ko radość, że dzięki jego inicjatywie
uchwałodawczej każdy może sko−
rzystać ze stenogramów i sprawdzić
poszczególne wypowiedzi radnych.

J. Nowak sygnalizował, że nie ma
nic dobrego we wzrostach wpływów
do budżetu jeśli pojawią się one
kosztem mieszkańców. Przypomniał
o drastycznych podwyżkach czynszu
poprzez wzrost opłat za wieczyste
użytkowanie gruntów. Jako przykład
podawał osiedle na Kole, gdzie pod−
wyżki sięgnęły 2000%. Retorycznie
pytał, czy obecne długi mieszkańców
z tytułu niezapłaconych czynszów
(16 mln zł) to sukces? Wracając do
tematu wykupu mieszkań doprecy−
zował, że chodziło mu o te lokale, co
do których nie ma roszczeń.

A. Sadowski nie odpuszczał i w
końcu wymusił informację jak głoso−
wano w ramach Zarządu. Na mów−
nicę po kolei wchodzili burmistrzowie
mówiąc jak głosowali: M. Andruk, M.
Lipiński, M. Sitarski – „za”, M. Zmys−
łowski oraz P. Pawlak „przeciw”.

W końcu doszło do głosowania,
w którym Rada siłami PiS i SLD odrzu−
ciła propozycję budżetu na rok 2011.
Wynik głosowania: 10 – „za”, 13 –
„przeciw” przy 1 „wstrzymującym się”.

Radni zastanawiali się jeszcze nad
uzasadnieniem do uchwały, ale nie
osiągnięto konsensusu.
Miejscowy plan zagospodarowa−
nia przestrzennego rejonu Parku
Moczydło
Burmistrz M. Andruk przypomniał, że
uwzględniono wnioski radnych i re−
jon Olimpii nie będzie przedmiotem
zabudowy mieszkaniowej, ani też
budowy stacji metra. Radna M. We−
ber radziła jednak dalej pilnować
sprawy. Jak powiedziała spadkobier−
cy dawnych właścicieli odzyskują
w Parku swoje działki i mogą wywie−
rać presję na zabudowę. Wspomniała
też, że Klub Olimpia dostał duże te−
reny w wieczyste użytkowanie nie
mając ani grosza na uiszczenie opłat.
Plan został przegłosowany stosun−
kiem: 16 – „za”, 0 – „przeciw”, 2 –
„wstrzymujące się”.
Bezprzetargowa sprzedaż lokali
Sprzedaż 2 lokali wraz z ułamkową
częścią gruntu przy ul. Batalionu Pa−
rasol 3 głosowano bez dyskusji: 18 –
„za”, 0 – „przeciw” i 0 – „wstrzymują−
cych się”.
Nadanie nazwy ronda
Następne głosowanie również prze−
biegło bez różnicy zdań. W jego wy−
niku rondo na skrzyżowaniu ul. Re−
dutowej i ul. J. Olbrachta otrzymało
nazwę ks. Mieczysława Krygiera: 16 –
„za”, 0 – „przeciw”, 0 – „wstrzymują−
cych się”.
Handel obwoźny oraz w święto
Wszystkich Świętych
Następnie Z−ca Burmistrza M. Sitarski
przedstawił projekt dotyczący zwięk−
szenia miejsc do handlu obwoźnego.
Wykaz dotyczył m.in. ul. Newelskiej,

leżącej wzdłuż bazaru Koło. 
Wynik głosowania: 17 – „za”, 0 –

„przeciw”, 0 – „wstrzymujących się”.
Tuż po tym głosowano też zwiększe−
nie miejsc do handlu w okresie świę−
ta Wszystkich Świętych. Wynik głoso−
wania: 20 – „za”, 0 – „przeciw”, 0 –
„wstrzymujących się”. 
Skarga na działanie Zarządu Dziel−
nicy Wola
Radni rozpatrzyli skargę mieszkańca,
w związku z uchwałą Dzielnicy Wola
i sprzedaży lokali komunalnych w la−
tach 2010−12. Projekt uznający skargę
za bezzasadną przedstawiła Przewo−
dnicząca Komisji Rewizyjnej M. Wiś−
nioch. Został przyjęty głosami: 12 –
„za”, 0 – „przeciw”, 5 – „wstrzymują−
cych się”.
Skarga na działanie Zarządu Gos−
podarowania Nieruchomościami
Radni rozpatrzyli też skargę miesz−
kańca, w związku z działaniem ZGN
w sprawie rozliczeń za wodę w la−
tach 1991−97. Projekt uznający skargę
za bezprzedmiotową z powodu prze−
dawnienia roszczeń, a także zgłosze−
nia sprawy do prokuratury przedsta−
wiła znów przewodnicząca M. Wiś−
nioch. Przyjęto go głosami: 16 – „za”,
0 – „przeciw”, 1 – „wstrzymujący się”.
Oświadczenia majątkowe radnych
Z−ca Przewodniczącego Rady A.
Grudkowski stwierdził, że oświadcze−
nia majątkowe radnych są kompletne
i zostały złożone w terminie. Przeczy−
tał też analizę wykonaną przez Urząd
Skarbowy Warszawa – Wola.

Z−ca Burmistrza M. Lipiński poin−
formował zebranych, że informacja
o pracy Zarządu została złożona
w sekretariacie Rady Dzielnicy.
Interpelacje i zapytania
M. Kucharska zgłosiła potrzebę ponow−
nej naprawy chodnika przy ul. Leszno.

Radna M. Cybulska (PiS) prosiła
o wycięcie połamanych gałęzi, które

od czasów sierpniowej wichury za−
grażają przechodniom w okolicy Gim−
nazjum nr 48 i ulic: Czorsztyńskiej,
Brożka i Deotymy.

Przewodniczący D. Puścian powtó−
rzył swoją interpelację z lipca w spra−
wie odtworzenia progów spowalniają−
cych przy ul. Paszyna. Zgłosił też za−
grożenie dla bezpieczeństwa pieszych
w okolicy wspólnoty Górczewska 7.

A. Sadowski zgłosił problem auto−
busów parkujących nieprawidłowo
przy Cmentarzu Żydowskim.

D. Makowiecka (SLD) prosiła o re−
mont placu zabaw przy al. Solidar−
ności 84 a.
Wolne wnioski i informacje
M. Wiśnioch zaprosiła wszystkich na
akcję zbiórki krwi.

M. Bojanowicz (PO) zarażał zebra−
nych nowym hobby – zbieraniem na−
krętek po napojach. Jak twierdzi
zgromadzenie całych worków nakrę−
tek może przyczynić się do pozyska−
nia wózka inwalidzkiego dla dzieci
niepełnosprawnych. Oferował się ja−
ko przekaźnik nakrętek pomiędzy
radnymi, a punktem ich skupu.

Przewodniczący D. Puścian przy−
pomniał o piśmie, w którym ZTM
wyjaśnia, że poprowadzenie odcinka
metra zgodnie z sugestiami radnych
Woli znacząco podniosło by koszty
budowy i późniejszej eksploatacji
z uwagi na znaczne zagłębienie tune−
lu. Następnie zamknął obrady.

MP

Protokół i stenogram z posiedzenia
jest dostępny na: www.wola.waw.pl.
Zapraszamy mieszkańców na ostat−
nią sesję Rady Dzielnicy Wola w tej
kadencji, która odbędzie się w dniu 9
listopada o godz. 16.00.

Wybory Samorządowe 2010 – ważne informacje!
W wyborach 21 listopada 2010 r. prawo wybierania (czynne prawo wyborcze) do rady ma obywatel polski, który najpóźniej w dniu głosowania kończy
18 lat oraz stale zamieszkuje na obszarze działania rady. 
Aby głosować na Woli, osoby z meldunkiem czasowym lub mieszkające na Woli bez zameldowania, powinny dopisać się do rejestru wyborców.
Do 11 listopada można składać wnioski o sporządzenie aktu pełnomocnictwa do głosowania (za wyborcę z orzeczonym znacznym lub umiarkowanym stop−
niem niepełnosprawności/posiadającym równoznaczne orzeczenie organu rentowego lub za wyborcę, który najpóźniej w dniu głosowania ukończy 75 lat).
Wyborca niepełnosprawny może być dopisany do spisu wyborców w wybranym obwodzie głosowania na obszarze gminy, dostosowanym do potrzeb
niepełnosprawnych, na swój wniosek złożony do 16 listopada 2010 r.
W celu złożenia wniosku o dopisanie do spisu niepełnosprawni mogą zamówić wizytę domową urzędnika pod nr tel. 22 504 85 20 (30). 
Powyższe sprawy realizowane są w Delegaturze Biura Administracji i Spraw Obywatelskich, pok. nr 35 (wysoki parter), al. Solidarności 90. 
Informacja: tel. 22 504 85 29 (30). 
Lokale obwodowych komisji wyborczych 21 listopada 2010 r. będą otwarte w godz. 8.00−22.00.
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Trwa rewitalizacja części ulicy Chłodnej,
która do pewnego stopnia ma przywrócić
przedwojenne elementy arterii. Więk−
szości z nas wygląd ulicy z przed dzie−
siątek lat jest nieznany. Możemy to nad−
robić na wystawie „Kultowa Chłodna”.
W Bibliotece dla Dzieci i Młodzieży przy
ul. Chłodnej 11 prezentowane są ekspo−
naty, wcześniej pokazywane w wakacje
w Muzeum Woli. 
Na otwarciu wystawy, 6 października
2010 r., w Bibliotece gościli Artur Na−
dolski – autor historycznego opracowania
„Pani Chłodna” i Antoni Filipowicz –

twórca 4 obrazów przedstawiających
przedwojenne skrzyżowanie ulicy Chłod−
nej z Żelazną.

Wystawione malowidła i archiwalne
zdjęcia ulicy odwiedzający mogą porów−
nać ze współczesnym projektem rewitali−
zacji Chłodnej. Na ekspozycji znalazły się
też pamiątki mieszkańców i zrekonstru−
owany słup ogłoszeniowy. 

Wystawę „Kultowa Chłodna” można
oglądać w godzinach otwarcia Biblioteki: 
pon.−wt.: 9.00−15.30; śr.− pt.: 12.00−19.00.

JR

Kultowa Chłodna 
w Bibliotece

Całość rozpoczęła się 22 października
Wielkim Otwarciem Wola Art 2010 – im−
prezą klubową w garażu Pasażu Mura−
nowskiego. Kilkaset osób bawiło się i tań−
czyło podczas inauguracji Festiwalu przy
muzyce kolektywu Kokobend.

Tego samego dnia otwarto wystawę
rzeźby „Idea formy/forma idei”. Przez ty−
dzień tłumy fanów sztuki odwiedziło
dawną kawiarnię „Luiza” przy Twardej,

gdzie można było obejrzeć unikalne zbio−
ry rzeźby polskiej i rosyjskiej. W jednym
miejscu udało się zebrać i udostępnić
w otwartej formule prace m.in.: Katarzyny
Kobro, Kazimierza Malewicza, Władimira
Niemuchina, czy Władysława Strzemińs−
kiego. Wstęp na wystawę był bezpłatny.

W Muzeum Woli przy Srebrnej odbyła
się dwudniowa konferencja „Rzeźba po
1968 roku”. Podczas 10 wykładów można

było posłuchać m.in.: Anny Zeidler−Jani−
szewskiej, Gabrieli Świtek, Jerko Dnegeri
oraz Arseniy Zhilayev. Pierwszy dzień po−
święcono teoretycznym aspektom sztuki
publicznej oraz awangardy polskiej, dru−
giego zaproszeni artyści prezentowali
i omawiali swoją twórczość. 

W ramach Festiwalu powstały także in−
stalacje w przestrzeni publicznej. Pomię−
dzy filarami w al. Prymasa Tysiąclecia (na
odcinku pomiędzy Kasprzaka a Wolską)
Kasia Fudakowski wykonała miejską
rzeźbę „Krewne”. Instalacja w krótkim
czasie zyskała wielkie grono fanów. Ko−
lejnym projektem był „Pomnik Krystiana
Burdy” Piotra Wysockiego – instalacja
składająca się z filmu K. Burdy oraz obra−
zu Wysockiego. Pracę można było oglą−
dać podczas całego Festiwalu w jednej
z hal dawnej fabryki Norblin.

Dopełnieniem różnorodności wydarzeń
realizowanych w ramach „2 Biennale
Rzeźby w Warszawie” były warsztaty artys−
tyczne prowadzone w dawnej kotłowni
przy ul. Ciołka 26a przez francuski kolek−
tyw „Ciguë”. Podczas pięciu dni artyści
wraz z grupą uczestników, wykonali mo−
numentalną instalację przestrzenną z suro−
wego drewna.

Niestety, wszystko co dobre, kiedyś się
kończy. Festiwal dobiegł końca. Na pocie−
szenie warto dodać, że w przyszłym roku
czeka nas kolejna odsłona Wola Art. Wię−
cej o „2 Biennale Rzeźby w Warszawie”:
www.wola.art.pl.
Uwaga konkurs! Jak nazywa się i co
przypomina instalacja Kasi Fudakowski,
którą można oglądać w al. Prymasa Ty−
siąclecia, pomiędzy Kasprzaka a Wolską,
pod filarami? Pierwsze 20 osób, które do
10 listopada zadzwonią i prawidłowo od−
powiedzą na pytanie wygra materiały
promocyjne Festiwalu Wola Art. Tel. 22
504 83 12.

UK

Właśnie dobiegła końca tegoroczna edycja Wola Art pod
tytułem: „2 Biennale Rzeźby w Warszawie” Podczas 10 dni
Festiwalu projekt zgromadził wielu widzów.
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Festiwal Wola Art 2010 
– „2 Biennale Rzeźby w Warszawie” zakończony

W październiku wolscy seniorzy brali
udział w warsztatach tanecznych i zdro−
wotnych, koncertach oraz bezpłatnych
badaniach słuchu. Podczas gali podsumo−
wującej w Teatrze na Woli przedstawiono
całoroczne programy: „Druga Młodość –
Wolski Program Senioralny 2010”, „Ak−
tywny Senior” oraz „Senior – Starszy,
Sprawniejszy”. Zaprezentowano też ofertę

aktywizująca Ośrodka Sportu i Rekreacji.
Brawa i nagrody otrzymali laureaci

konkursu „Kartka okolicznościowa”, zor−
ganizowanego przez wolski Ośrodek Po−
mocy Społecznej. Prace można było obej−
rzeć w teatrze. 

Finałem gali był występ Kabaretu Su−
per Duo. Marian Opania i Wiktor Zbo−
rowski zaprezentowali piosenki Młynars−

kiego, Wysockiego i Brela.
Przewodniczący Rady Dzielnicy Wola –

Dariusz Puścian, Burmistrz Dzielnicy Wola
Marek Andruk oraz Zastępcy Burmistrza –
Paweł Pawlak i Mieczysław Zmysłowski

podziękowali seniorom za aktywne uczes−
tnictwo w Wolskich Dniach Seniora.

Wolskie Dni Seniora, to cykl paździer−
nikowych imprez, które w tym roku od−
były się już po raz czwarty.

WSSiZ/JR

25 października w Teatrze na Woli odbyło się uroczyste
podsumowanie IV edycji Wolskich Dni Seniora.

Zakończyły się Wolskie
Dni Seniora 2010

Wystawa rzeźby w pawilonie „Luiza”.

Aby otrzymać zaproszenia na-
leży zadzwonić do 8 listopada
w godz. 12.00-16.00 pod
numer 22 504 83 12 i odpo-
wiedzieć na proste pytanie.
Rozwiązanie znajdą Państwo 
w tym wydaniu „Kuriera
Wolskiego”. Zapraszamy. 
Kto pierwszy ten lepszy!
Dzisiejsze pytanie: Jak się
nazywała i kim była nowa
patronka SP nr 221 na Woli? 

W tym numerze w dobre ręce
oddamy:
Teatr Scena Prezentacje –
zaproszenie 2-osobowe,
Parlez-moi d'amour, czyli
porozmawiajmy o miłości 
– 9 listopada, 19.00.
Urząd Dzielnicy Wola/Teatr
Na Woli – 5 zaproszeń 
2-osobowych, Listopady pol-
skie. Uroczystość z okazji 92.
rocznicy Odzyskania Niepod-
ległości, Anna Seniuk, Maciej
Wojdyła, Kwartet Opium (pro-
gram poetycko-muzyczny) 
– 10 listopada, 12.30. 
Klub sportowy „Bellator”
– 3 zaproszenia 1-osobowe,
warsztaty samoobrony dla
kobiet – 13 listopada i 4 kolejne
soboty, 16.15.
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Uczestnicy Wolskich Dni Seniora.Kabaret Super Duo: Marian Opania i Wiktor
Zborowski.
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Skąd pomysł na taki kurs i dlacze−
go warto w nim uczestniczyć?
Wyszliśmy naprzeciw potrzebom
wszystkich kobiet, które pragną na−
uczyć się technik samoobrony. Na
zajęciach Panie będą mogły zapoz−
nać się z podstawami obrony oraz
zadać pytania naszemu instruktoro−
wi. Mamy nadzieję, że program za−
chęci Panie do rozwijania sprawnoś−
ci fizycznej. Proponujemy miesięczne
bezpłatne warsztaty dla kobiet pt.

„Bezpieczna dzielnica”.
Kiedy start?
Kurs rozpoczyna się w sobotę 13 lis−
topada 2010 r. i będzie trwać przez
kolejne 4 soboty – w godzinach
16.15−17.45. Liczba miejsc jest ograni−
czona do 20. W przypadku dużego
zainteresowania możemy utworzyć
grupę niedzielną na podobnych zasa−
dach.
Na jakie inne zajęcia można się za−
pisać i czy każdy może w nich

uczestniczyć?
W zakres dostępnych dziedzin spor−
towych wchodzą: Boks, Muay Thai,
MMA, Submission Fighting, Bjj, Krav
Maga, Judo dla dzieci, Joga oraz si−
łownia. W klubie panuje przyjazna
atmosfera. Każdy jest mile widziany,
zarówno osoby ćwiczące dla popra−
wy własnego samopoczucia i kondy−
cji fizycznej, jak również osoby tre−
nujące zawodowo i występujące na
profesjonalnych galach sportowych.

IC 
Informacje i zapisy tel. 793 998 142.
Klub „BELLATOR”, ul. Leszno 32,
www.bellator.pl

O kursie samoobrony dla kobiet w ramach akcji „Bez-
pieczna Dzielnica” rozmawiamy z Tomaszem Gocalskim –
współwłaścicielem klubu sportowego „Bellator” na Woli.

Samoobrona dla kobiet 
– bezpłatne warsztaty 
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Nie idźcie tą drogą – chciałoby się
powiedzieć patrząc na specyficz-
nie zaprojektowany pas pieszo-ro-
werowy przy al. Prymasa Tysiącle-
cia. Rowerem, i owszem, można
przejechać bez problemu. Ba, sze-
rokość pasa pozwala nawet minąć
komfortowo drugiego cyklistę. Za
to pieszy nie może się już czuć tak
bezpiecznie. Nie dość, że miejsca
mało i trzeba balansować na grani-
cy jezdni, to na dokładkę człowieka
przewracają podmuchy od pędzą-
cych T.I.R-ów. Ale najgorsze są
ustawione pośrodku, słupy-za-
sadzki… MP

W oparach
absurdu
Chodnik 
przy Prymasa

22 października 2010 r. na małym
skwerku przy ul. Ogrodowej rozegra−
ły się sceny z Powstania Listopado−
wego. Kto mógł przyjść, a został

w domu niech żałuje. Pogoda tego
dnia była piękna, od rana świeciło
słońce. Widzowie mogli się co naj−
wyżej martwić o brak okularów prze−

ciwsłonecznych. Inscenizacja histo−
ryczna przedstawiała wyjątkowe czy−
ny kobiety−żołnierza odznaczonej or−
derem Virtuti Militari, podoficera 1 Puł−
ku Jazdy Augustowskiej w Powstaniu
Listopadowym – Barbary Bronisławy
Czarnowskiej. Bohaterka została pa−
tronką Szkoły Podstawowej nr 221
przy ul. Ogrodowej 42/44  w 50−lecie
placówki. Inscenizacji przyglądały się
dzieciaki ze szkoły 221. z dyrektor
Beatą Urbanek−Żywicą, mieszkańcy,
goście oraz gospodarze dzielnicy:
Burmistrz Dzielnicy Wola Marek An−
druk i Zastępca Burmistrza Dzielnicy
Wola Mieczysław Zmysłowski. Wśród
gości byli też poseł Michał Szczerba,
radny Woli Adam Sadowski, ks. Ta−
deusz Polak, przedstawiciele placó−
wek oświatowych oraz pomysłodaw−
ca nadania szkole im. Barbary Czar−
nowskiej – varsavianista Artur Nadol−
ski. Uroczystość odwiedził również
prezenter telewizyjny Krzysztof Ibisz.
Były konie, wybuchy, namioty pols−
kich powstańczych wojsk i popisy
sprawności żołnierzy. Inscenizację
znakomicie poprowadził Antoni Le−
wandowski, który przygotował ją
także pod kątem merytorycznym. 

Na stronie Urzędu www.wola.
waw.pl można obejrzeć krótki filmik
pokazujący fragment inscenizacji. 

MJ

Urząd Dzielnicy Wola oraz Miłośnicy
Warszawy i Mazowsza – przewodni−
cy PTTK zapraszają na bezpłatne spa−
cery po Dzielnicy. Zakończyliśmy
serię „Wolskie osiedla”, a w listopa−
dzie będziemy prowadzić cykl
„Domy zakonne na Woli”. 

Przewodnicy PTTK zapoznają
mieszkańców z historią: Zgromadze−
nia Sióstr NMP, Zakonu Redemptorys−
tów, Zgromadzenia Sióstr Francisz−

kanek i Zgromadzenia Księży Roga−
cjonistów. W programie tradycyjnie –
poznawanie ciekawostek i architek−
tury dzielnicy, rozmowy z przewod−
nikami, konkursy. Wstęp wolny. 
Zgromadzenie Sióstr NMP – 6 listo−
pada, godz. 11.00; zbiórka ul. Obo−
zowa róg ul. Dalibora.
Zakon Redemptorystów – 13 listo−
pada, godz. 11.00; zbiórka ul. Karol−
kowa róg ul. Wolskiej. 

Zgromadzenie Sióstr Franciszka−
nek Rodziny Maryi – 20 listopada,
godz. 11.00; zbiórka przed Urzędem
Dzielnicy Wola, al. Solidarności 90.
Zgromadzenie Księży Rogacjonis−
tów Serca Jezusowego – 27 listopa−
da, godz. 11.00; zbiórka pętla auto−
busu 520, ul. Olbrachta.

JR

Historyczna inscenizacja
przy Ogrodowej

Domy zakonne na Woli

Barbara Czarnowska, jedna z pierwszych kobiet w Wojsku
Polskim została patronką wolskiej podstawówki. 

Zapraszamy na nowy cykl bezpłatnych spacerów z przewodnikami PTTK. 

A
R

TU
R

 N
A

D
O

LS
K

I

Jeśli jesteś posiadaczem pamiątek
związanych z Wolą i jej przeszłością,
koniecznie zgłoś się do nas! Mogą to
być dokumenty, zdjęcia, dawne opa−
kowania i inne przedmioty. Najcie−
kawsze podarowane przez Państwa
pamiątki znajdą się na wystawie
w Muzeum Woli.

Przedmioty można przynosić do
Muzeum Woli lub do Urzędu Dziel−
nicy Wola – pok. 100. Wszystkie
otrzymają swój numer, zostaną skata−
logowane i opisane. Ofiarodawca
otrzyma też pisemne potwierdzenie
przekazania przedmiotu.

Jeśli z przedmiotem wiąże się cie−
kawa historia, opowiedz ją nam,
a może opublikujemy ją w „Kurierze
Wolskim”. Zapraszamy serdecznie!

MP

Zbieramy 
wolskie pamiątki

S P O R T O W A W O L A

Rodzinne pływalnie! 
Dzień otwarty na
pływalni Delfin

W sobotę – 20 listopada – Urząd
Dzielnicy Wola zaprasza rodziców,
młodzież i dzieci na dzień otwarty
pływalni „Delfin” przy ul. Kasprzaka
1/3. Od godziny 11.00 do 12.00 na
najmłodszych czeka bajka „Królew−
na śnieżka” prezentowana w kon−
wencji pływania synchronicznego.
Po przedstawieniu dzieci wraz z
rodzicami będą bezpłat−
nie korzystać z basenu
do godziny 17.00. 
Wstęp na imprezę
jest wolny. 
Zapraszamy!
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Pomimo udostępnienia prawosławnym
nowej świątyni, katolikom nie oddano za-
anektowanego wcześniej kościoła pw.
św. Wawrzyńca. Stało się to dopiero pod-
czas I wojny światowej w 1916 r., ale cer-
kiew opustoszała na krótko przed wkro-
czeniem wojsk niemieckich do Warsza-
wy, już w lipcu 1915 r. Całe prawosławne
duchowieństwo ewakuowano wtedy do
Rosji. Przez następne 4 lata, które upłynę-
ły do momentu ponownego objęcia (już
w niepodległej Polsce) przez prawosław-
nego duchownego cmentarza i cerkwi na
Woli, jednym i drugim obiektem opieko-
wał się kościelny. W tym okresie opusz-
czony cmentarz ulegał postępującej de-
wastacji, a za czasów okupacji niemiec-
kiej wiele pomników i grobów trwale
uszkodzono. Nie bez znaczenia dla stanu
i wyglądu cmentarza był też brak odpo-
wiedniego parkanu. Na początku lat
20−tych XX wieku właściwy prawosławny
cmentarz odgrodzono od około 2−hekta-
rowego terenu, przynależnego do kościo-
ła św. Wawrzyńca. Ze zwróconej katoli-
kom części ekshumowano i przeniesiono

tu około 50 grobów. Z czasem cały cmen-
tarz uporządkowano i rozpoczęto budo-
wę betonowo−żeliwnego ogrodzenia.

We wrześniu 1939 r. wzdłuż ul. Redu-
towej przebiegała linia obrony Warszawy,
mimo to ani prawosławny cmentarz, ani
świątynia nie doznały uszczerbku. Dopie-
ro podczas Powstania Warszawskiego
kwaterujące w cerkwi oddziały niemieckie
przyczyniły się do jej dewastacji. W tym
czasie w pobliżu cmentarza, po obu stro-
nach ul. Wolskiej odbywały się masowe
egzekucje ludności cywilnej, a na jego te-
renie palono zwłoki ofiar.

Dnia 5 sierpnia 1944 r. hitlerowcy za-
mordowali pod wałem kilkadziesiąt osób,
które schroniły się w piwnicy cerkwi.
Wśród nich byli lokatorzy domu przy
ul. Elekcyjnej 15, graniczącego z Parkiem
Sowińskiego, i z naprzeciwka – „Mieszka-
liśmy tu, niedaleko stała kamienica czyn-
szowa Wolska 147 [...] nasza brama na
wprost bramy cerkiewnej [...] to była so-
bota godzina gdzieś przed południem,
ranne godziny. Nagle usłyszeliśmy, że
ktoś rozbija szyby w okienkach piwnicz-

nych. Po chwili ukazały się lufy karabi-
nów i krzyki Niemców „raus”. Rozumieliś-
my, że trzeba wychodzić na zewnątrz. [...]
Moja matka [...] powtarzała tak jak w tran-
sie, jak oszalała osoba „zabiją nas, zabiją
nas, zabiją nas”. Wszyscy wiedzieli, że tak
będzie. [...] Z podziemia cerkwi jest do-
kładnie 100 kroków do miejsca straceń.
Cały ten pochód, który był prowadzony
przez Niemców, na przodzie tego pocho-
du szedł mój ojciec, na końcu pochodu,
to pamiętam doskonale, szła moja matka
i ja, i matka niosła braciszka. [...] Tu był
jeszcze rów i ludzi ustawiono w tym
rowie. Tu na torach tramwajowych stał
karabin maszynowy. [...] Nad tym karabi-
nem maszynowym stał prawdopodobnie
oficer, bo miał taką ozdobną czapkę. I ta
cała grupa 61 osób stała rządkiem.” Za-
nim padła salwa, autor tej relacji, wów-
czas młody chłopiec, zaczął uciekać
ścieżką prowadzącą na wał. Wtedy został
postrzelony. Ranny upadł i przeturlał się
ze szczytu wału na drugą stronę, niewi-
doczną dla stojących na ulicy Niemców.
Dzięki temu ocalał.

Tego samego dnia, również koło wału,
zginęło około 16 granatowych policjantów
z XXII Komisariatu Policji Państwowej
przy ul. Wolskiej 147, będącego zorga-
nizowaną komórką AK. „Ksiądz Krygier,
ukrywający na chórze w kościele św. Wa-
wrzyńca rannych powstańców, zwrócił się
telefonicznie do Komisariatu o zabranie
rannych wobec możliwości zapowiedzia-
nej przez Niemców rewizji. Prawdopo-
dobnie Niemcy przejęli rozmowę i w mo-
mencie wychodzenia z Komisariatu – po
otoczeniu – ujęli grupę, po czym rozstrze-
lali na wale.” Z terenu XXII Komisariatu
Verbrennungskommando zebrało – jak
podaje opracowanie S. Datnera i K. Lesz-
czyńskiego – „kilka czy kilkanaście zwłok
mężczyzn. Sądząc z wyglądu zwłok i ro-
dzaju ran postrzałowych mężczyźni ci mu-

sieli zginąć w walce. Zwłoki były spalone
na cmentarzu prawosławnym.”

O tych tragicznych wydarzeniach przy-
pominają dwa monolity. Jeden, usytuo-
wany poza terenem cmentarza, na lewo
od bramy głównej pod wałem, z napisem:
„TU 5 SIERPNIA 1944 R. HITLEROWCY
ROZSTRZELALI 60 OSÓB ORAZ NA
CMENTARZU SPALILI OKOŁO 1500
ZWŁOK ZAMORDOWANYCH MIESZ-
KAŃCÓW WOLI”. Drugi, znajdujący się
w kwaterze 3 przy głównej alei, z podob-
nym napisem: „TU 5 SIERPNIA 1944 R.
HITLEROWCY SPALILI OKOŁO 1500
ZWŁOK ZAMORDOWANYCH MIESZ-
KAŃCÓW WOLI”. BZ

Źródła:
7. 12 TON oni tam wszyscy są, film Michała

Rogalskiego, OZUMI FILMS 2008.
8. Zbrodnie okupanta hitlerowskiego na lud-

ności cywilnej w czasie Powstania Warszaw-
skiego w 1944 roku, Wybór i opracowanie S.
Datner i K. Leszczyński, Wydawnictwo Mi-
nisterstwa Obrony Narodowej, Warszawa
1962.

Ciekawe, jak tata patrzył na zmiany, za-
chodzące w Białowieży i w Hajnówce po
zajęciu Białostocczyzny przez wojska so-
wieckie? Jak przyjął wiadomość o wywo-
żeniu całych rodzin polskich przez Ros-
jan? Może twierdził, że dobrze tak burżu-
jom? Że sprawiedliwości społecznej stało
się zadość? Wyrównano szanse?

Niewątpliwie, wierzył w prawdziwość
głoszonych przez sowietów haseł. Być
może wszelkie wiadomości, które prze-
ciekały ze Związku Radzieckiego – bo
przecież przeciekały – o tym, co się tam
działo, traktował jako kapitalistyczne bre-
dnie i po prostu nie dawał im wiary. Oj-
ciec do końca pozostał idealistą. Wierzył,
że Rosja wnosi do Polski sprawiedliwość,
wolność, prawdziwą równość i braterst-
wo. No cóż... Hasła były piękne, założe-
nia słuszne. Podobne głoszono podczas
Wielkiej Rewolucji Francuskiej, do której
często odwoływano się w Związku Ra-
dzieckim, lecz ich realizacja przeraża do
dziś: rzeka krwi i głowy, lecące spod gilo-
tyny. Podczas Rewolucji Październikowej
rozwiązano sprawę nieco inaczej, lecz nie
mniej okrutnie. Ale nawet w samej Rosji
mało kto słyszał o metodach stosowanych
przez rząd leninowski. Masy wiedziały o
wspaniałym, mądrym, dobrym i wielkim
Leninie. O Stalinie, który przerósł samego
siebie. O wszystkim przekonaliśmy się
dziesiątki lat później. Na razie Rosja „nio-
sła wszystkim wolność i chleb”, a żołnie-
rze radzieccy byli witani przez ludzi, po-

dobnych mojemu ojcu, z otwartymi ra-
mionami.

Moje starsze rodzeństwo rosło w du-
chu przekonań ojca, Jana też. Jej pier-
wszej, jako najstarszej, mógł on wpoić
swoje poglądy. Toteż z radością witała
żołnierzy radzieckich, gdy wchodzili do
naszego domu. Nauczyła mnie nawet
wierszyka, który stojąc na stołku w kuch-
ni recytowałam im: „Красная армия всех
сильней.” (Armia Czerwona jest najsilniej-
sza), otrzymując wielkie brawa. Nie, nie
wstydzę się i mam odwagę przyznać się
do tego.

Od czasu do czasu Jana przyjeżdżała
z Hajnówki w odwiedziny. Początkowo
sama, a potem z Aleksandrem. Szurka, jak
wszyscy nazywaliśmy go, był adwokatem,
Ukraińcem. Wysoki, szczupły mężczyzna
o pociągłej twarzy, sporo starszy od Jany.
Bardzo kochał moją siostrę, z wzajemnoś-
cią zresztą. Wkrótce pobrali się. Jana ko-
chała męża do końca swoich dni. Był
wspaniałym człowiekiem. Tak jak i Jana,
dobrym i wrażliwym.

Jana odeszła z domu na swoje gospo-
darstwo, wynosząc jako posag jedynie
własne rzeczy, tak jakby trzymała na ręku
stosik ręczników, które wkłada się do
szafy na półkę. Odeszła ku mojej wielkiej
rozpaczy. Chciała zabrać mnie ze sobą,
ale ja, nie wiedzieć czemu, nie chciałam
na zawsze odejść z domu. Na razie koi-
łam swój ból piosenką:
Kręci się, wierci się balon niebieski.

Kręci się, wierci się nad głową.
Kręci się, wierci się i upadł,
Oto Szurka naszą Janę ukradł.
Podczas wizyt Szura bawił się z Olesiem,
moim rocznym bratem. Podrzucał go do
góry, ku wielkiej radości malca i mojemu
przerażeniu, że go upuści.
Tułaczka
Kiedyś na próg naszego pięknego domu
wpełzł wąż. Sąsiadka powiedziała, że to
oznacza, iż niedługo tu pomieszkamy.

Niektórzy z naszych sąsiadów nie mog-
li darować tacie jego komunistycznej dzi-
ałalności. Mieli też za złe Janie, że wyszła
za radzieckiego adwokata. Coraz częściej
mówiło się o wojnie. O tym, że przyjdą tu
Niemcy. Niektórzy obiecywali:
– A wtedy powiesimy was wszystkich,
bez wyjątku, na tym wielkim grabie, co
stoi za ścieżką naprzeciwko waszego do-
mu. A waszą córkę razem z jej sowieckim
adwokatem – na samym czubku.

Ludzie robili zapasy na wypadek woj-
ny. Ja też zrobiłam: do pudełka po zapał-
kach nałożyłam gęstego miodu i schowa-
łam go za kufrem w kuchni. Niestety,
podczas sprzątania mama odkryła mój
skarb.

Podczas jednej z ostatnich wizyt w Bia-
łowieży Jana zwróciła uwagę na mężczyz-
nę, siedzącego z tyłu na jakiejś przejeż-
dżającej furmance. Okazało się, że był to
niemiecki szpieg. Wiózł ważne dokumen-
ty. Jana miała dostać odznaczenie za to,
że przyczyniła się do złapania szpicla, ale

zaczęła się zawierucha i nie zdążono jej
go wręczyć. Zaczęły się naloty niemiec-
kich bombowców. Podczas bombardo-
wań uciekaliśmy do puszczy. Mężczyźni
wykopali duże doły i zakryli je długimi
gałęziami, ustawionymi prawie pionowo
i związanymi na czubku. W tych wielkich
szałasach chowaliśmy się wszyscy. Doły
po nich zostały do dziś.

Niemcy w nocy zbombardowali kilka
furmanek z uciekinierami i wkroczyli do
Białowieży. Rano widziałam młode mał-
żeństwo, wijące się z bólu. Leżeli na zie-
mi przy drodze. Parę metrów od nich –
oderwana ręka i noga. Nie mogąc patrzeć
na to, pobiegłam dalej, w kierunku szosy.
Tam odjeżdżała otwarta ciężarówka, wy-
pełniona stojącymi kobietami i mężczyz-
nami. Za ciężarówką biegły dzieci. Wśród
nich jedna z moich koleżanek wołała
w rozpaczy: "Mama! Mama!". Ciężarówka
nabrała rozpędu i odjechała w kierunku
puszczy. Wkrótce słychać było stamtąd
serie wystrzałów. Uciekłam do domu.
Wieczorem, stojąc w oknie, widziałam jak
"kwadrat" niemieckich żołnierzy maszero-
wał w kierunku naszego domu i skan-
dował:
– Bia−łek! Bia−łek!
Przyszli po mojego tatę, ale jego już nie
było, a nas nie tknęli. Wówczas Niemcy
mieli za mało czasu, by zorientować się,
że tata był komunistą. Ale przygotowując
się do wojny, dokładnie przecież opraco-
wali kartoteki z potomkami powstańców.
Tata był wnukiem powstańca z 1863 r.

Po jakimś czasie tata wrócił do domu.
Sąsiedzi nie spełnili swojej groźby, nie
powiesili nas. CDN

MD

Opowiedzcie nam swoje historie
– Maria Danielewska „Dzieciństwo bez dzieciństwa” cz. 4
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Cmentarz Prawosławny i cerkiew pod wezwaniem 
św. Jana Klimaka, ul. Wolska 138/140, cz. 2

Kwatera nr 3 przy głownej alei – jedno z miejsc palenia ciał mieszkańców Woli zamordowanych 
w Powstaniu Warszawskim.

W tegorocznym wydaniu Kuriera Pow -
stańczego zamieściliśmy wspomnienie
Jana Kopcia, bezpośredniego świadka
chowania zamordowanych po licjantów
oraz innych opisywa nych tu wydarzeń.
W jego bezcennej, choć odbiegającej
od dotychczasowych przekazów re -
lacji, szacuje on liczbę ofiar na ok. 30.
Miejsce na terenie Cmentarza Prawo -
sław nego nie jest w żaden sposób
ozna czone i nie było dotąd znane za -
rządowi cmen tarza. O sprawie poin for -
mo wa liśmy Muzeum Powstania War -
szaw s kiego, które stara się teraz zwery -
fi  ko wać informacje i rozstrzygnąć,
gdzie i ilu pochowano policjantów.

Od redakcji
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➤ Do 13.11. godz. 10.00−18.00 – „Na złotych piaskach Bułgarii” – wystawa
48 kolorowanych stereoskopowych fotografii z podróży po Bułgarii 50 lat
temu. Wystawie towarzyszy konkurs na najciekawsze wakacyjne zdjęcie 
z Bułgarii „Wczasy w Bułgarii”. Fotoplastikon Warszawski, al. Jerozolims−
kie 51 (z wyjątkiem poniedziałków i niedziel). Wstęp wolny.  

➤ Do 28.11 – Wystawa fotografii „Fizis” pracowni „Nad Jarem” Domu
Pomocy Społecznej w Nowym Miszewie. DK Działdowska, 
ul. Działdowska 6. Wstęp wolny.

➤ Do 31.12 – Nadsyłanie prac na Konkurs fotograficzny „Kontrasty –
Zachodnia Wola”. Oczekujemy fotografii zachodniej części Woli, czyli na
zachód od Okopowej i Towarowej. Szczególnie cenne będą te, które
archiwizują miejsca zagrożone przez buldożery. Informacja:
www.wola.waw.pl.

➤ Do 31.12 – Zabawa interaktywna – poleć Bibliotekę na Woli swoim 
znajomym na Facebooku. Miejsce: www.bpwola.waw.pl. 

➤ Do 2.01 – Muzeum Woli oraz Stowarzyszenie Polskich Malarzy
Miniaturzystów zapraszają na wystawę „Wielcy Warszawy w miniaturze”.
Muzeum Woli, ul. Srebrna 12. Wstęp 2.50/3.50 zł. Czwartki wstęp wolny.

➤ Do 15.09. 2011 – I edycja konkursu na najlepszą pracę dyplomową 
o Dzielnicy Wola (licencjacką, magisterską, doktorską z dowolnego
zakresu). Zasady konkursu: www.wola.waw.pl pod hasłem „praca dyplo−
mowa”. 

➤ 4.11. godz. 12.00 i 18.30 – „Stachura” – piosenki Edwarda Stachury
śpiewa Piotr Machalica. Teatr Na Woli, ul. Kasprzaka 22. 
Bilety: 22 632−24−78.

➤ 04.11. godz. 17.00 – „Opowiadania o muzyce i muzykach” – nawiązanie
do książek Wandy Chotomskiej. Warsztaty literacko−muzyczne. Biblioteka
dla Dzieci i Młodzieży nr 25, ul. Żytnia 64. Wstęp wolny. 

➤ 4.11. godz. 19.00 – Persona (Non) Grata. Dramat obyczajowy z cyklu
„Teatr Sensacji” w wykonaniu Teatru Hybrydy. DK Działdowska, 
ul. Działdowska 6. Bezpłatne wejściówki: 22 632−31−91. 

➤ 4.11. godz. 19.00 – „Kabaret zagubionych facetów”. Teatr Scena
Prezentacje, ul. Żelazna 51/53. Bilety 22 620−82−88.

➤ 5.11. godz. 11.45 – Uroczysta Sesja Młodzieżowej Rady Dzielnicy Wola.
Teatr na Woli, ul. Kasprzaka 22. 

➤ 6.11. godz. 11.00 – Bezpłatny spacer z przewodnikiem z cyklu „Domy
zakonne na Woli” – Zgromadzenie Sióstr NMP. Zbiórka ul. Obozowa róg
ul. Dalibora. Wstęp wolny. 

➤ 6.11. godz. 15.00 – Rodzinne warsztaty ceramiczne. Kawiarnia Mesita, 
ul. Sienna 93. Wstęp 45 zł za rodzinę. Zapisy 512 355 918. 

➤ 6−7. 11. godz. 16.00 – „Oczy Brigitte Bardot”. Teatr Na Woli, 
ul. Kasprzaka 22. Bilety: 22 632−24−78.

➤ 7. 11. godz. 17.00 – Gramy w GO. Zajęcia dla początkujących i zaawan−
sowanych graczy. Kawiarnia Mesita, ul. Sienna 93. Wstęp wolny. 

➤ 7. 11. godz. 19.00 – „Parlez−moi d'amour, czyli porozmawiajmy o miłoś−
ci”. Teatr Scena Prezentacje, ul. Żelazna 51/53. Bilety 22 620−82−88.

➤ 8. 11. godz. 19.00 – Jacek Andrzejewski – wernisaż. DK Działdowska, 
ul. Działdowska 6. Wstęp wolny. 

➤ 9.11. godz. 11.00−16.30 – Szkolenie do 4. edycji projektu edukacyjnego
„Opowiem Ci o wolnej Polsce”. W programie: historia mówiona jako
źródło historyczne; kogo nazywamy świadkiem historii; jak przeprowa−
dzać wywiady; jak pracować z kamerą i opracowywać relacje. Formularz
zgłoszeniowy www.ceo.org.pl/portal/b_opowiem. Muzeum Powstania
Warszawskiego, ul. Grzybowska 79. Wstęp wolny. 

➤ 09.11 godz. 13.00 – „Dyskusyjny Klub Książki”. Wypożyczalnia dla
Dorosłych i Młodzieży nr 80, Redutowa 48. Wstęp wolny. 

➤ 9. 11. godz. 17.30 – Niemiecka broń pancerna w powstaniu warsza−
wskim. Prelekcję wraz z prezentacją modeli wygłosi Janusz Wałkuski. 
DK Działdowska, ul. Działdowska 6. Wstęp wolny. 

➤ 9. 11. godz. 17.30 – Uroczystość jubileuszowa  z  okazji 45 lat
Międzyszkolnego Ośrodka Sportowego Wola i 30 lat Międzyszkolnego
Klubu Sportowego przy MOS połączoną z przekazaniem sztandaru.
Siedziba MOS−u, ul. Rogalińska 2. 

➤ 9−10. 11. godz. 19.00 – „Parlez−moi d'amour, czyli porozmawiajmy 
o miłości”. Teatr Scena Prezentacje, ul. Żelazna 51/53. Bilety 22 620−82−88.

➤ 10. 11. godz. 12.30 – Listopady polskie – Anna Seniuk, Maciej Wojdyła,
Kwartet Opium. Program poetycko−muzyczny na podstawie fragmentów
prozy Romana Brandstaettera, Marii Dąbrowskiej, Zofii Kossak−Szczuckiej,
Jana Lechonia, Jana Twardowskiego, Kazimierza Wierzyńskiego.
Uroczystość z okazji 92. rocznicy Odzyskania Niepodległości – 11 listopa−
da 19118 r. Teatr Na Woli, ul. Kasprzaka 22. Impreza dla wolskich kom−
batantów, tylko za zaproszeniem. 
Informacja: Zespół Kultury dla Dz. Wola. tel. 22 862 29 84. 

➤ 10. 11. godz. 17.30 – „Bajka o królewnie fasolce” – spektakl w wykona−
niu Teatru Nikifory, wystąpią wesołe elfy z krainy Grządkowej. 
DK Działdowska, ul. Działdowska 6. 
Liczba miejsc ograniczona – bilety 7,50 zł, dzieci wstęp wolny. 

➤ 11. 11. godz. 15.00 – Jesienne lampiony – warsztaty dla dzieci, które
wykonają ozdobne świeczniki z masy samoutwardzalnej. Kawiarnia
Mesita, ul. Sienna 93. Wstęp 30 zł. Zapisy 695 566 278. 

➤ 11−12. 11. godz. 19.00 – „Bloczek”. (scena SZOPA) Teatr Scena
Prezentacje, ul. Żelazna 51/53. Bilety 22 620−82−88. 

➤ 12.11 godz. 17.30 – „Światowy Dzień Pluszowego Misia” – zabawa inte−
gracyjna dla dzieci w wieku przedszkolnym i ich rodziców z cyklu „Ja,
Mama, Tata i podróż z książką dookoła świata”. Dzielnicowa Biblioteka
dla Dzieci i Młodzieży, al. Solidarności 90. Wstęp wolny. 

➤ 12. 11. godz. 21.00 – Traffic Voice 2: Camo & Krooked. Impreza muzyki
elektornicznej. Zagrają też artyści polskiej sceny DNB/DUBSTEP: Simba,
Tom Encore, Think, Sebass i in. Spółdzielnia CDQ, ul. Burakowska 12.
Wstęp 20/w dniu imprezy 25 zł. 

➤ 12. 11. godz. 21.00 – Corner – piątkowy cykl roots reggae & dub.
Zagrają Fatty Fatty, JSM (Roots Revival), Soundz Of Freedom i in. 
Klub Dobra Karma, ul. Górczewska 67. Wstęp 7 zł. 

➤ 13. 11. godz. 11.00 – Bezpłatny spacer z przewodnikiem z cyklu „Domy
zakonne na Woli” – Zakon Redemptorystów. Zbiórka ul. Karolkowa róg
ul. Wolskiej. Wstęp wolny. 

➤ 13. 11. godz. 21.00 – DJ Hammer Andrus i goście – hity lat '70 '80 '90.
Klub Dobra Karma, ul. Górczewska 67. Wstęp wolny. 

➤ 14. 11. godz. 17.00 – „Nasza Klasa” – Spektakl Fundacji Sztuka Dialogu
w koprodukcji z Festiwalem Konfrontacje Teatralne w Lublinie. 
Teatr Na Woli, ul. Kasprzaka 22. Bilety: 22 632−24−78.

➤ 15. 11. godz. 19.00 – „Jeszcze tańczą ogrody” – recital autorski Jerzego
Mamcarza związanego z Piwnicą pod baranami. DK Działdowska, 
ul. Działdowska 6. Bezpłatne wejściówki tel. 22 632−31−91. 

➤ 15. 11. godz. 19.00 – Warsztaty kaligrafii chińskiej dla początkujących.
Kawiarnia Mesita, ul. Sienna 93. Wstęp 20 zł/2 godz. 
Zapisy shiaka@wp.pl. 

➤ 15. 11. godz. 21.00 – Bamy & Jamy – swobodne jammowanie, bierz
instrumenty, przeszkadzajki. Dla muzyków darmowa herbata. 
Klub Dobra Karma, ul. Górczewska 67. Wstęp wolny. 

➤ 17.11 godz. 17.00 – „Układ limfatyczny” – warsztaty multimedialno−plas−
tyczne z cyklu „Było sobie życie”. Biblioteka dla Dzieci i Młodzieży nr 13,
ul. Staszica 5a. Wstep wolny. 

➤ 18.11 godz. 13 00 – „Dni polskiej literatury dla dzieci”: warsztaty o twór−
czości Zbigniewa Nienackiego. Biblioteka dla Dzieci i Młodzieży nr 32,
ul. Twarda 64. Wstęp wolny. 

➤ 18. 11. godz. 16.30 – „Wielcy Warszawy w miniaturze” – spotkanie z
artystami połączone ze zwiedzaniem wystawy. Muzeum Woli, 
ul. Srebrna 12. Wstęp wolny. 

➤ 18. 11. godz. 19.00 – Miniatury wiolonczelowe – w wykonaniu Tarasa
Mencynskiego – wiolonczela i Natalii Rewakowicz – fortepian. DK
Działdowska, ul. Działdowska 6. Bezpłatne wejściówki tel. 22 632−31−91.

Powstaje internetowy folder promujący działania kulturalne skierowane do dzieci
i młodzieży.
Informacje: Kamila Waleszkiewicz – Fundacja Akademia Młodych 
biuro@akademia−mlodych.pl tel. 691 377 072. 
Ogłoszenie i formularz: www.kultura.wola.waw.pl. Zgłoszenia do 7 listopada.
Do udziału zaprasza Dzielnica Wola i Fundacja Akademia Młodych

Uwaga animatorzy z Woli




